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Z  W arszaw y d. 10 L istopada.

TSm# 7go b. m . n r w ie ip  przy Kościele 
XX.- D om inikanów  przy ulicy F r e ta ,  zacią­
gn ięto  D zw on w ie lk i, odlany przez Pana 
Perersilge, kosztem  Zgrom adzenia tychże Za­
konników . Waży7 funtów 4767. Pośw ięcany 
Został przez J W JX .  Jana Mar<*ełI?go G u t­
kow sk iego , B iskupa Podlaskiego lin ie  m a 
Badane D om inik.

K u n  Listów Zastawnych. 
T ow arzy stw a Kredytow ego Zrem skiego. 
Za: Sto złotych* w L istach  Zastaw nych 

b e r  dw óch Kuponów białych. 
Przedaipcy żędaip. zł: 83 gr. 15
Kupuięcy ofiarni ę zł: 8 5 -------

Istotnie pcz-edzno —  8o gr. 7 \  do 85 g r* 1'5, 
W W arszaw ie dnia 8 L istopada 1827 r.

F. H . Schab er S.. O. K. W.

W  B e r l i n i e  wyszedł w tłum aczeniu: N ie -  
roieckiem  romans- Ju lian a U . N iem cew icza,, 
P°<ł tytułem -. Jan 1 ® Tenczyn«.- G *z « ta  B e r­
lińska donojzgc o w yjściu- z druku tego t łu ­
m aczenia r tak, p isze:' —  * Publiczność czytą- 
ięca p rz y jm ie  bez w ątpienia chętnie ton u- 
twor poetyczny n a  praw dziw ej historyi opar­

ty  ̂  zw łaszcza , iż teraz znayduie upodobanie 
w pow ieściach na sposób W altera Skotta pi­
sanych'-, a dzieło to zasłuży tern b ard z ie j tla 
dobre przyjęcie7, i i  obfite iest w niespodzie­
wane w ypadki, r że  autor cięgle i żywo przez 
obrazy charakterów  i- obyczaiów ciekaw ość 
u triy  nrywłjć umie.- T łu m a c z  łłcrwiódł, iż *i?fa- 
da ięzykiem ; albow iem  tłum aczenie iegc czy­
tać  m ożna iak  dzieło ory g in a ln e , chociaż 
duch ięzyka , z którego iest p rze ło żo n e , tak  
bardzo się  różni od N iem ieckiego, ,,

Z  P etersburga a . 14 P a źd z ie rn ik a  D. K.
(vZ D ziennika Petersburgskiego. )
D ziś , w rocznicę urodzin N . Cesarzo­

w e j M atki] odpraw iła się w Kaplicy pałacu  
Z im ow ego 'M sza uroczysta w obecności N N . 
Cesarstw a Jćb m o ść  i N . C esarzow ej M atki. 
Członkow ie Rady P ań stw a, S e n a t , Jen era ło ­
w ie , D w ór,- i wiele znakom itych osób obo- 
iey p łc i , którzy się tam  z n a jd o w a li, rriieli 
zaszczyt złożenia hołdu swoich pow inszow aó 
N N . Cesarstw u JeK m ość. Po M szy następiło 
Te Deum na podziękow anie W szechm ocne­
m u  za wzięcie twierdzy Sardar-A badu przez 
woyska nasze. W ieczorem oświecono m iasto.

G kręt liniiow y 1 lOciodziałowy C esarz 
A le sa n d e r , został spuszczony a w arsztatu



A drniralicyi wczoray nłiędzy godzinę 2gę i 
3cię  po p o łu d n iu , w obecności N . Cesarza 
3m ai. O kręt ten w ystaw ił inźenier budow ni­
czy Pułkow n ik  Jssakow . Członkow ie rady 
A drn iralicy i, C ia ło  dyplom atyczne» » wiele 
znakom itych osób cboiey p łc i , zńaydow ali 
s ię  na tym ciekaw ym  ob rzęd zie , który ścię- 
g u ę ł  znaczny tłu m  widzów na w szystkie ta ­
m y New y blisko Adrniralicyi. Dowództwo 
tego okrętu powierzone iest Panu Sełiw a- 
czew , Kapitanow i flotty pierwszey klassy.

D onoszę z Odessy pod dniem  5 b, rn ., iź 
od dnia 23go W rześnia do 4go b. m , zawi­
n ęło  tam  443 okrętów k upieck ich , z których 
129 było bez tow arów , a 14 z róźnetui tow a­
ram i, W tey liczbie znaydow ało się 20 okrę- 
tów Rossyyskich , 54  Austjfyięckich , 14 An­

gielskich  , 54 Sardyńskich i l F ran cuzki. W 
tym że przecięgu czasu w ypłynęło z Odessy 30 
okrętów , to ie st, 29 ze zbożom * a 4 z tozr 
m aiyem i tow aram i.

Rzpd zbudow ać kazał L atarn ię  m órskę' 
na  wyśpię T endra, Pietw szy raz oświecono 
ię  d tjia l5 go  VVrześnia. Smd.ek ten njaięcy 
p ą  celu bezpieczeństw o Żeglugi , na tey czę­
ści m orza C zarn ego , nie m oże bydź utyąża- 
nyrn oboię]tnie przez m ieszkańców tego kra- 
i i i , których pom yślność połęczona iest nay- 
śc iśley . z wygodami źegm gi. Pew pę iest rzer 
czę , ż.e na widok |ey  nowey la tarn i, każdy 
Żeglarz przybyw aięey >v te strony, przeniknie 
eię uczuciem  w dzięczności dla R zędu , które­
go troskliw ość przyczyniła nony jeszcze śro­
dek ułatw ienia i zabezpieczenia kornmunika- 
cyy m orskich pom iędzy portami Czarno-m or- 
skietni. Latarn ia będzie oświeconę codzień, 
o zmynku , a św iatło w niey utrzym yw ać s ę 
będzie aź do Świtu, Późniey yźyty zostanie 
dzw on , m aięcy s łu ży ć  w dni ta k ie , w któ­
rych 'św iatło dla m gły tub śniegu nie będzi® 
m ogło bydź dojrzan e rn.

Z  W ilm  d. 21 P aźd z ie rn ik a  D . K.
{  Z K uryera L itew sk iego . )

W eięgu lat ośm iu trzeci raz się zdarz# 
u nas rzadkie ziamisko spadania kam ieni s 
pow ietrza. D w a „daw niejsze zdarzenia , na 
W ołyniu vv roku 1319^ i w  G uberńii V Y i -  

tebskiey-w  1 8 2 0 , były opisane w Dzfennikta 
W ileńskim . Podobny fen o m en , który św ież* 
następił w okolicy B iałegostok u , równie za- 
sługu ie  na publicznę wiadom ość i pam ięć , 
Rzęd C esarskiego U niw ersytetu WiLeńsśtieg<t. 
otrzym ał o tum  rupport od D yrektora Szkół 
Obwodu B iałostock iego , Radcy Kollegialnego 
Suchodolskiego, razem  z bryłkę m eteoi yczne- 
go kam ienia  ̂ któfc-go spadniecie było wi­
dziane, Przy tym  rapporcie iest następi-uęcy 
opis fen om en u , przez ['Nauczyciela Pizy ki w 

G ym nazyum  B ia ło sto ck ie ta , Radcę Dworu. 
Ja n a  W olskiego.

M p m a  W rześnia r. b, między godzi­
nę 9 a i 0  zrań ,r, gdy po w iększej części 
m ieszkańcy wsi Fas to w r leżęcey o 7 wiorst 
od B iałegostok u , zaięci byli w ybieraniem  wa­
rzyw a w ogro dach , dała się sły szeć nagle 
w ielka explo2yia w p u w ie i jz u , wcale wypo- 

godzonem  , i zaraz wjele innych powtórzo­
n y ch , jakby wystrzałów karabinow ych', co 
zw róciło , uw agę obecnych w ogrodach i w 
yóźnych m leyscach tha pulu pratu ięaych  lu ­
dzi j 'puczem  następił mocny św ist, połęczo- 
ny z dźw iękiem  ciał szybko spadaięcjch  , i 
silne u łerzen ig  w k ilku  m ie jscach  o ziem ię. 
Z jaw ienie to zatrwożyło na c ja s  nieiaki wszy-, 
stkich ludzi , ale po p rze jśc iu  p rztstrach u , 
kiedy jeden z piety odw ażył się  zbliżyć na 
tnieysce spadku , i podięł kżlh*eń 'czarn y  , 
i ukazał skupionem u ludowi , ten ośm ielony 
rozbiegi się pa inne , przez polnoszęcy się 
pył oznaczone m ie jsca  , i poznaydował po- 
dobne kam ien ie , z których niektóre 4 do fun ­
tów w ażyły.
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* C h arak tery ' spadłych kam ien i s?  te i 
p o stać  nurey  w ireey k u lis ta , pow ierzchnia 
-iierów na, czarnę łsknigcg się la wp po itrsta , 
inassd wewnętrz pop ie la ta , m ocno przepalo­
n a ,  k ru ch a , do pomexr- zbitego podobna, 
k ryształam i oliw m ów 'i chi ery tu przeięia , 
m aigca o-'łam  nierów ny, drobno ziarn isty , 

c ięźk /śc  gatunków ^ m iernę. Kwas solny 
Wydobywa z nich wiele gazu wodorodnegu 
sia rczy stego , a nawet przez ich pota-ci; za­
pach siarki czuć się  daie. M agnes działa 
bardzo słabo na rozuruszone ich  czgstfei. 
K rzem ionka, g lin k ą , a m oże r  potaż zdaig 

,»ię stanow ić ich skład  wewnętrzny. W ątpli­
wości nie ulega ,  że nuc się  przez ©gieA ą- 
tw o rzy ły , i że w ie lsa  nryła spadła z bardzo 
znaczney wysokości (m o że  i z  X ięż jc< i)j do­
stawszy się zaś do zagęszczonej’ atm osfery,, 

dla chyżości i tarcia rozpaliła się i pękła 
Z tgd  powstała pierw sza siln a toEplozyia o  kil­
k a  m il aa  około s ły szan a , po-zciri nest.tjńły 
ezfrsikown pęk.inva, podobne do wystrzałów 
Itai-ttinów ych , z czego zrobił się huk i s ia ro  
W, pow ietrzu ; Że Zaś ciepło bnfdzo wielkie 
bydź m u sia ło , przeto pow ierzchnia ich stw- 

.p iła  się *  całkowi rei e awg sio tfblala. -Wszy­
stko1 to iuż stało  się  w nieW ieikiey odlęgłędci1 
vd z ię r» ;i  gdyż obecni przerażeni byli w 
strza ła® ’ i  św istem  (p o d łag  ich  w yrażenia) 
iftkby m uzykalnym  nad ich głow am i : ,pp.

ezt.ua natj ehmiugt kam fenie spadać  źaezę' 

%-• >»

Z P a ry ż a  d , Si Li.r/opndh.

W N iedzielę P oseł H iszpański w ypraw ił 
gfońra do M a d r j  tu , a nazaiutrz od i e-chał t inf- 
i e  izpr„v’ uigcy tu. m ttressa  H iszpań sk ie P. 
U 20 s .

M inister spraw w ew nętrznych , H r, Cup. 
rachorsttyab t.ik dalece', że Król na 

S*-*’ tlunoby pęruczył w ydział spri w

w ew nętrznych M inistrow i S k a r b u , B r ,  V il
le le .

Dnia 28 z. m . frzeebm asztow y okręt " 
R ó ż a , Kapitana C orm ier, w E o rd eau s pod­
n iósł k o tw ice , d la o p łjn ien ia  ziem i.

G sagaw ie obieżdzaip teraz powiat P a­
ry zki , tecs nie dla widzenia osobliwości , 
cle  dla pokazyw ania się  ze opłatę 5 Fr.

D la ochronienia lu d z i pieehotnych otf nie­
bezpieczeństw , iaaifc wystawia p rz e jśc ie  zu l.cy  
Ne uve- des~Petit s-Champ s dogaleryy  Ghóiśeul i  
Cbljpert, zrobiona bydź ma podłierńna droga 
od tych gateryy aż do PaTais-Royaf, która bę­
dzie gazem  oświecona i nawet sklepam i i 
kaw iarn iam i przyozdobiona.

N asz konsiit jenerainy w E g ip c ie , P . 
D roreEfi, podał tu te jszem u  tow arzystw u p lan  
do ucywilizowania* w ew nętrż* A fryki M ło ­
dzi M urzyni t. Egiptu  w ykształceni w e  F rań - 
cyl , m aia bydź do kraiu  odesłariem i , gdzie 
niffoChybnie przy łozę się do rozszerzenia cy- 
w łifzacyi. P , Dróyettł chce mło p ierw sza za- 
Stępić-w ydatki, .

PF . Pehasfś i Ć lo ax  ótrzvm ali p rzyw i- 
Jey na teat* Francuzki w L ón dyn ie ,'

Z Barcelony d. 20 P ażd : S e rn ik a .
- f - ~ * * ~ł • , •

(Z  Słortifom ). W iększa część  bunto­
wników składa broń. Dfiia 13 b, m . dobrze 
ttzaroieni buptoWnfcy w R u p it (ńai pbłnóts- 
odt Y ich) nałożyli 1500 piastrÓw lio a try B n cjl-  
M iędzy Retts i góram i znaydiiie ićh się 500 , 
którzy haniebnie po Wsiach’ gospudaraijł. Cza­
ty , które' za m iastem  ńaszem  Stały ,  śc ią­
gnięte zostały. W V ich rozkazał B r .  d Es- 
panliai 600 RoialistonS żdigć m tfncfury, dla’ 
Ubrania w' nie fek rótÓW 2gó  Iiniów ego p u f-  
it t .  W  G d ó n ie  rozkazał 7 uw ięziónych b.urt- 
toW nikOW rÓżstrZelać, a! 3:ch' przez rózgi pu­
ścić . M iał także pochw ycić torbę Bozom a te 

' WMńehm‘ papieram i,

j a (



{Z  nzlenn- KonstyłucyiChisty). ' H erszt 
fcandy Euhi staw ił s ię  z 50 ludźm i przed  $Y$a- 
,dzę Santa-Colom a -de Ę a rn e s ., d la  pozyskani# 
przebaczenia- Saperes pokazał s ię  z 4000 
Jad zi p rzed G lo t. Rom agusa , kt6ry w M ata- 
■yo o m ało ód buntowników rozstrzelany nie 
z o s ta ł , u s z e d ł  pizebrany za pom ocę Jen era ła  
Breton tym czasow ego G ubernatora i dziś r a ­
no tu przybył, W Y ich  zn alazł H r. d ’ E s- 
panna stęplów any pap ier z w izerunkiem  Ka­
rola V . Pom iędzy u.wię.zjonepii tam  wymńe- 
n iaię : D om ingo D arius , dowodcę rozpusz­
czonego korpusu ochotni t  ów K .ólew skich  W 
'/ ic h , Adwokata M ontanpa , ’X . p a ią u , K a­
nonika GorronSj, D rukęrzs V alls j  iego-śonę." 
R atow ało * i g  ucieczkę w ieju officelów  i du­
chow nych, Kanonik Ąm go wezwany został, 
/iby' w 3ch dniach stapęł w 1 G ero iiie , W 
Saragussie  stracono A officerów  JSunitadosów, 
którzy należeli do pow stania 7go pułku  w 
p an d asy o i — .P oddało  się 7  ;eźdcdw z ban­
dy Rozo ma- —*■ P- Ruiz^ który w zam kach ,

gdzie D w ór b a w ił , spraw ow ał urzęd m en- 
lenta policy i, przy  b y sz  rozkazy K ró la  do T ar- 

pa< ony, M ęż ten był szpzególnięy.szym przy- 
iacie lem  P» Recaęho.

~ V*. # *’ ' . v.
O d  g r in ic  H iszpańskich tf. 24 Tcźd^ieryiika.

■tł /•'
,{Z  M o n item ), G łó r ni.eyei naczeln icy 

p un tow n ików . którzy uciekali przed woy- 
pkic n  Królew skiem  j  znayduię się te^az pod 
B esa lu , P r .  ,d* E spapn a i Jen era ł M onet u- 
^dali si; dnia J7 go  z o do 6000 j/yoys.kę; do 
Gampui-dan, aźe kilkunastu  sę d z ió w ^  Geróny 
poiechało, z n ie m i, wnoszę zatem , iźd op ra  u- 
porczyw ych buntowników z a ifte  zostanę. W 
y ic b  pannie spokęyność. Biskup tam eczny 
jid a ł s ię  dp T arragony. W Giripuzcoa przy-- 
wrócony p s t a ł  p o rzęd ek , u k  jź m ilięyie o- 
^ e sła rc  dSo domów i w iększę część  uw łęzio* 
|.vc .^  w osób uw olniono. L au s G ęretą

siedzi z swoim  tołwarzyszem «v w ięzieniu Vit- 
.oria, Z  Perpignanu donoszę pod dniem  29 

ł>. m. , jź (pfao.sz. b lisk im  iest ukończenia. 
JNie istn ieię  iuź jak  .tylko dwie bandy Sapg- 
resa i R ozom ; ostatni m ało  iuź posiada ludzi, 
Sędzę j  iż uda do m ie jsc a  sw olego urodzenia 
do M afsebre. .Saperes ęzyni inszcze pe p ła­
sk im  kraiu około O lot nieco podiazdow .

(Z  G azety  fr a n c y i) .  Przez T u iu zę  do- 
w iaduiem j s i ę ,  w ielu rokoszan ów , po­
m iędzy które m ; .dowodc; bandy S a y a lls , sta­
w ili s i?  przed H iszpańskim  dowodc,. w F i*  
gueras j  prosili o przebaczenia. , Od 18 żpay- 
d u ię  się  w zęm ecżrjem  w ięzieniu, H r. d ’]3j- .
p a n n a  s t o i ę c y ' t e r a z  w Ł a d o ,  k a ż e  w  w s z y ­

s t k i c h  k i e r u n k a c h  ś c i g a c  u u n to w n ifc ó w . D n i a  

1 8  1 1 9  z u ź ę d a ł  o d  d o w o d c y  w F i g u e r a s  p o  4 0 0 0  

y a c y y  c h l e b a .  D n i a  19  p o s ł a ł  5 0  ż o ł n ie r z y  k o n ­

n y c h  p r z e c i w  C a s .t e l lo  d e  A m p u r i a s ,  g d z i e  

s t a ł  H e r s z t  O rio l^ ; w  k i l k a  g o d z in  p o t e m  ił-  

s i ę  t a m ż e  o d d z i a ł  p i e c h o t y , , W,Wjjec.z£>g 

u d e r z o p o  p a  b a n d ę  Q r ig l a . ,  k t ó r a  p o w i ę k s z ę ^  

c z ę ś c i  w y c ie t ę  Jub r o z p r o s z o n ę  z o s t a ł a ,

I Z  D żien ń : kuństytucyicsnisły), Na- 
pzelnik głów nego ddziału woyska FrpuCL)- 
zkiego w B arcelon ie , ie ź d z if , podług li­
stu  Z P erp ig n ąn u , kilkokrotnie m iędzy l§
|  21 b . m . do T arragon y , Jak  słych ac um a­

w iać się m ia^P względem  podróży ,J. K. Mej 
do B a rce lo n y , i ugodzono s i ę , iż M onejohą 
w iedzie zdwierna pułkam i. gwi,rdyi do tege 
zniasta i  te woyska pozostanę przy nim  ia k ę  
boczna gw prdyia. Je n e ra ł C arrataia  p rze-, 
s ła ł  Królowi schw ytanę korrespondencyię B j - 
zonia Jen era ł M rnso uda się do G erdagne. 
Królew scy ochotnicy z F igperąs ,• któpzj zo- 
ptaw ali przy bandzie Ć astap a , powrócili dp 
m iasta sw o je g o , a Castąn posłany został z 
poleceniem  ła sce  Królew skiey do T arrago jjy .

—  Orna 2 5 . —

JPoseł Francuzki p jzy  Dworze



<ckitn- T jceh r& h iaSt. Prigst j- 'prze jech ał p r ie s  
Perpignafl do T arragony.

{ j a b i n e t o w y  g o n i e c  S t .  R  o m a  i n  p r z y ­

b y ł  d z i ś  z  p i s m a m i  d o  n a d g r a n i c z n y c h  F r a n ­

c u s k i c h  P r e f e k t ó w ,  'k tó re  t y c z k ę  m a i g  u -  

i S z ły c h  do F r a u c y i  b * n tov vn ik iW v .  S ł y c h a ć  

n a w e t ,  i ż  g ł ó w n i  e y s i  h e i ż ż t o w i l j j  k t ó r y - h  

H r .  d ’ E s p a n n a  ź j d a  w y d a n i a ,  u w ięz i ,-o ^ e m i 

i b y d ź  m aift ,  S a p e r e s  i  O r i o l  p r z y b y l i  w c z o -  

r a y  w  w i e c z ó r ,  do  P e r p i g n a n n .  G a r n ice.ro i 

w i e l u  b u n t o w n i c z y c h  o f f i c e r ó w  s c h r o n i l i  s i ę  

J a k ż e  do S  ra a c y l . ,  N ' e  p o z o s ta ie  i n ź  p od  

b r o n i ę  ia k  , ty łk p  B o z o n ,  z  g a r s t k ą  l u d z i ,  d l a  

k t ó r e g o  n i e m a  r a t u n k u  i a k  t y l k o  u c i e k a ć  w  

-góry .  H r ,  • d ’ E s p a n n a  z a y m u w  j e s z c z e  da-  • 

<Wiiieyszfc s t a n o w i s k o , i n a y ś u r o w i e y  z a b r o n i ł  

JUŻywap . o h y d n y c h  n a z w f ó k  o e g r ó s  i h a r l i s t ó w .

z  M adrytu d. 18 P a ź d z ie rn ik ^ . .

D n i a  53  b  m .  K r ó l o w a  z n a j d o w a ć  n ę  

b ę d z i e  ma n a b o ż e ń s t w i e  w K o ś c i e l e  N a y ^ jw i j t -  

i z e y  P a n n y  d e  A t o c r a  , d la  u p r o ś  tenj,a s z c z ę -  

Żliwey p o d r ó ż y  a  b a z a i u l r z  o g o d z a r u e  6  z r a ­

sta  u d a  ,się w  p o d r ó ż .  P i e r w s z y  n o c l e g  m i e p  

b ę d z i e  w  t o w a r z y s t w i e  I n f a n t ó w  W A r a n i u e z ,  

J ę t ó r z y - n a z a j u t r z  p o w r ó c ę  d o  IM a drytu .

D oniesienia z Katalonii w  G azecie  D w or­
sk iej' u m ieszczo n e , zapowiailaię prędkie jn- 
kończepie rokoszu w iey prow incyi. Z tem  
HvszystJuoiii udać się tam  ieszcze in.mjl kirys- 
serow ie i grenadyerow ie gw ardyi z w ielkim  
park iem  a f t JW y i.  P row in cjon aln i strzelcy 
gw ąrdyj idę na granice A rragon ii, d la tryy- 
^riania a a  wodzy jey  prow i.ncyi, a stoję- 
ca w ocwodzie w fiuadałasLa^a dywizyia ,o- 
debrała jtozkaz postąpienia naprzód. Rady 
stan u  i K astyliyskę zgrom adzaię f ię  codzien­
nie,.

?  Li "bony d. 20 Października.

p a z ę t a  jrrgdowa wiera n a s t ę p u j ą c y  

f y r o k

. • *  Zw aży w szy , iż zd arzen ie , p rze : kiKre 
n ajukoch ań szy  i naysza.iow ikeyszy m óy brał, 
i^nfant D on M igueL, .w rócony zostaie tem u 
Królestw u dla rządzenia nim  , iest przedm io­
tem  pow szechney radości dla tego Królestw a 
i dla m « ie  ; uzn ałam  zapotrzebne w "m ieniu 
K róla postanow ić., ażeby w dniu itcgo -przy 
foyc.ia , iako też dwóch następnych b y ła  wiel- 
ka g a la , nastąpiły honorow e w ystrzały ,, a W 

wieczór powszechne ośw iecenie -miasta. T oż 
sam o nastąp;ć  m a w dniu 26 P aźd z iern ik a , 
w rocznicę iego u ic d z in , a  co roczm e w tym  
dniu i  w i e g o  im ieniny d n ia  2 9  W rześnia 
b  v w a ć  u  D w oru będzie gala. W ładze ,  do 
których © a le ż p  u skuteczn ij, .w pow yższych 
dn iach  iiiniey-szy wyrok. W  pałacu  Ajuda. 
dnia 13 Października 1827 (po d .) X ięźna fte- 
jen tka. K grol fłp n ; de Pouyea D u raao  (M i­
n ister »pravy w earęętranf e j**,

Zadziw ienia rzecz g o d n a , iź  rocznica a ra -  

dzin  K róla J lo n ^ P e d ro  (dn ia 12 Październi­
k a )  nie by ła  podobnie .obchodzona, V\ tea­
trz e  opery na wy staw ienie dnia g 6  b. ju- za­
kupione zasiały przed i4  dn iam i w szystkie 
łoże ,, ,a co w iększa od ju d n , którzy (Okazy­
w ali się n ieprzychylnen  i Infantow i.

R ozchodź1 się  w ieś.ć, g e  Bejejfifka; VH9* 
Ja  Starty jaa l a  L istopada, N a  teii czas p- 

czekiw any ttakźe je s t  fn fą n t P .o a  MjgMUsJ 
- ejentka chce zaraz po przybycijj jp-y b ra tł 
u d ać  się do klasztoru Santos-, który stoi u s  
w zgórku ,w okolicy Lizbony i pL®.k;tty, z ^ ie ^ e  
iest w id o k ,

Jen era ł Saidauba ^ d ą ł  jgię do A nglii. D- 
tworzono d la  ńiego sk ła d k ę , 'ale (jt m u nie 
w iele przyniosła, M a on w iele m ep rzy k m ó ł 
którzy lnu przebaczyć m e m o g p , j |  poiibzas 
Stanów  *8 2 0  )ył gorliw ym  kopstytucym m - 
j t j ,  e potem  naypierw szy przystęp ij do J.a- 
^apta D on M ig u e l , gdy  ten ośw iadczył się 

przecjw  kocsty tucyyaem u ;ystęm atPiyn



  ISOO ~ —

dzą,. i i  starać s ię  &ęd*re powrocie w tryum ­
fie z In fantom  (to L izbony,, a g<fy uru s ię  
to. inen&a , tedy popłynie- db B razy lii;

Z  mndyrhU rf. 30. Pazd ziem i krt-

N . KrbI Traci m ianow ał M.irgr. fibnds- 
#nwn ,. w m ieysee zm arłego L o rd *, Fcm b ro- 
k e ’, L ordem  N am iestnikiem  H rabstw a W ilt- 
śbśre. W ybór ten m a -  zupełnie- z  woli sa ­
go. K róla pochodzić

W przeszły P iątek Hr,. M u n ste r  m ia ł 
lofernbjw.ą a .T. K. M cią

N ow y Lord Kanclerz Irlu n d y i, 5śL L lr t ,  
ed iech ał dziś do D u b lin a ; na. naieysce tu-ie- 
go V icekaneie»2eBa> rfańuiow&ny został Pat. 
■SbadwelL

G azeta Goniec- twierdizd v  pew n ością, iż 
S u łta n ,, m im o przeciw nego utrzym yw ania' 
innych ©  zet da- 6go Pi-ćflziernika bynay- 
jnniey od' swego, jpei-m nie odkąyił.. Z ape­
w nia tak ie  j iż frełęth ieiprzybyły  db Stam bu- , 
?u  dw a w eien n e okręty?' R ossyysk ić  iako- Kup 
p ie c k ie , względem: których Porta jak  nu4  
w iadom o u czyn iłą  P t.R ib eau p ierre  przełoże- 
a it.

Nie- tylko M a jo r  GiradocR, a ł f  także 
L o rd  Frudhoc w ysłany .był w d\plbrp?aty- 
szn em  z-iecen-iu do Bbszy Egipskiego.. L o rd  
Prudhoc pow rócił dnia 15 W rześnia z  A le* 
s a n d r y f  i'b- Sm iin y ..

C ztery  RossyysKie> woienn-e bryg i na 
aoorze- Śródziem ne przeznaczone, stanęły, w e  
Czwartek, przed’ Posłem : Portsm utshim .

Wćzoray. ros eśzłh się- w ieść ,, źe* In fan t 
B o n  Migjuel pew n ie  tm za iA  dni przybędzie,, 
Że ośw iadczył gję za, u trzym an iem  rządu w 
P o rtugalii wedle J onst.ytucyi pod1 opiskąr A n- 

§ l i i , i  ż e  Wicehrabia Barbacena tow arzyszyć ma> 
będzie do L izbon y  i. zaora wadzi, gę w im ia * 
ni u  Cesarza > *• * '

Podftrg listów  a P o r t-a n  • prince ^bć| 
dniem  t W rześnia efiotoba Prezydenta Buyer 
tak by ła  □ iebe-zpiecimą r że w ątp ił o; styo-iał" 
w yzdrow ieniu , i na przypadek śm ie le  i stoso­
w nie do koastytneyi. m ianow ał .następcę 
sw oiia  lesrcKałi* B b rge łla j. człow ieka Łolotó- 
w egm  i ,

—- Dnia 3go —

We W torek Poseł Sardyńsk i 7. H r, Ś i i  
M artin <PAgile „ m iał' naprzód naradę 3 L o r­
dem. Goderich ,, a potem  czynność, w w ydzia­
le  skarbowym . Onegday w ysłany został z 
w Y dziali* ńSfizego- gswiec. do W iednia dc Po­
sła- naszego P W ellesJey..

Zbudowany dla Greków parowy e-Łś?,.! 
Jrresistibl-e-,, ktbrey m ia ł wkrółee,.. dp, © n u y i 
o d p ły n ąć , spal'ił,się w e W torek na T am izie-

Gazeta. Gtobe1 s a p  -wnńia,, rź P arlam en t 
zbieyze s ię d e p ie p e  mf óaczrątŁu Lutego-

Ajenci- Rzątlui Pb, tugaLLiteeo posłali z tąć
do W iednia d n i*  30- * -  ra-' znaczną- su m m ę 
pieniędzy dla- Infanta Don. Migu®!,

Pohup , Żelaz® w Szkol yi. w ią k a e *  się- en? 
dziennie.

M iędzy Suutham pttjjr i  Londynem  urzą­
d z ił Kapitan- E dw aid  żeglugę n a  parow ycN  
statkach..

Z SzuKtyenryi ’>t.- $ f  Października?

N o w a 7.u ichska G azeta zawiera eon naf* 
stąpn ie : “ -HL, Capodistrias* -w podróŹY sw ey 
do- Grecy i  obrócił d rogę  na- Szw ay cary ią ; 
d n ia  25  b m przvl,y ł  db- B a zy le i, unia ?Q> 
do> Zuri-h-, zkąd pojech ał przez Arau , Ber* 
no i Lau zan n ę do G en ew y  ̂ d lb  udania s ię  
a lb o  do M ,.rse lii, albo do A-t.kony- dla o d p ły - 
nienia na Franouzkim  lub A ngielskim  o k rę -  
e is  do G recyi. Odwiedzany M ęża *  n i  1^ 5 - 
» ii,o  wżrok św iata ,iesv wwiicouy i g rz y w ij-



®i^e ,s lę  aa d sie ia  pom yślnego rozw ierania 
znaszęcego w dziełach węzła 4 sg  dla licznych: 
lego .przy jaciół, do których należy w ładza 
K antonów , n ader przyjem ne. Pełna u featró-,

«r ~ ■ •-

Wania przyiażn d la  M ęża s t a n u  pochodzi z 

w ielkich  zasłu g  , ktG.re w pam iętny, h 1813 ,

1814 i 1815 latach , względem  L ig i Sziwaycar-
skiey położył, i opiera się na wdzięcznych p z y -
pom uieniach  owego czasu , w którym  nazw ać
«i.f t a i g ł  wybawcę S.zwaycaryi. O dbiera więc
błogosław ieństw a i syczenia Szw ajcarsk ich
łw oich przy jaciół do c.owego i wiełkicgu dzie-
fa ratunku ,  względem  którego żadna ofiara
nie zdaie mu się "byui w ielŁg, i które jeśli
Cnotliwe n ih h ćia, czysta wola i chw alebnie
nabyte dośw iadczenia z otw artością Ju ch a

Użyte zdohiem i sg de zw yciężen ia, udać się
łn im . z  ezczwościę. i rozrzewnieniem  podzię-
4uwztł l i t .  Capodistriws swoim  przyjaciołom  / '
*a  w spaniałom yślny pi zych yln otc, ktorg m u
^utjtd naród Szw ajcarsk i okazyw ał. Przy- 
chylność ta pochodzi ze ź r ó d ła , k tfre  pe­
a n ie  nigdy n i«  w ysch n ie , a le  c wszom w 
fiowem  ob rocie , iaki święta spraw a G recyi 
t»e£m ie,  zwiększy się . O sobiste ofiary, któ­
re w daw niejszych  m iesiącach , godny sza- 
®unku , jednak  n ie rozważny z a p a ł , bo bra­
kowano punktu oparcia s ię ,  u siłow ał uczynić 
w ybiiaifęeniu  się na w olność ludow i, nie 
przyniosły żadnego skutku i p rzyn ieść nie 
m ogły, JLecz in aczej teraz b ę d z i * , gdy w 
Hr„ Capodistrias znayduie się dawniey niedo- 
staigcy punkt oparcia się . K iechay około ie- 
go osoby , oprócz zdatnych pom ocników do 
rozw iązania w ielk iego' węzła , w ykształceni 
tąłodzieńcji S z w a j c a r y jw  których szlashe- 
tne serca | f t ) zn a jd ę  sposobność, leika rzad­
ko się n ad arza , bycia przez swoie ośw iece­
ni® razem  / narzędziam i i uczestnikam i pię­
knymi czynów. lNiechay m ó w ię , m łodzien  

ty  i m&źe S zw ay tary i, biegli vy rzem iosłach,

kunsztach i sztuce woienney zgrom adzą cip 
-ekoło Prezydenta G recyi i stang się iego po­
m ocnikam i w  .zaprowadzeniu nowych oby­
c za jó w -i oświaty w kraiu  n aydaw nieyszyra, 
z którego n ięgdy  przen iosła się oświata dm 
E u ro py ; m oże im  s ię  także u d a , hydź za ło­
życielam i osady , która iest potrsebng d la 
ich w łasnęy o jc z y z n y , i na przyszłość po- 
ł ę c z jć  się m oże z ich ao w ę. Potrzeba wy­
m aga pośw ięcenia się szlachetnych  um ysłów , 
których rachuba w zględem  niebezpieczeń­
stw a i pom yślności n iem a bydź in n a, jak  a -  

trzym anie się lhh u padniecie razem  z M ę­
żem  , któregu otaczać będii: dzie lić  z nim. 
szczęście lub  u paśd ź, chw alehnieyszem  za4 
iest ostatnie ,  niżeli' tvsi§c w yniesień i sw ie-,r , - , -l
tnoscil — Matte otiimo ,  mntie B.zfpłf. „

P odług doniesień z  S z w ie ,  Jezu ic i w  
Freyburgu  i Sitten zwrócili teraz plany sw o* 

iego  wzrostu R łd e m rb ry ły c z n e  K antony, i  
w Szw ie rozpoczęli srkH dj o w ystaw ienie 
tam  kosztem  sw óiio klasztoru. Jeżeli im  sie 
ten zam ysł u d a , tedy znaydow ać się iuż bę­

dą w 4ch K anionach. W  Soluturnie spo- 
dziew aig s ię  za potnocę B iskupa o trzy m ać  
ssedliskó*

D o umowy m iędzy Koronfi Sard y ń stp  » 

k ilku  K antonam i Szw aycarskiem i w zględem  
w zajem nego p rzesied lan ia , p rzystąpił także 
teraz Kanton G alie  a .

Z  Stam bułu rf. 10 ? a ż d z \z " t iik a .

Porta odebrała d o h ies.en ie , że lb rah im  
Pasża z A dm irałam i A ngielskim  Codrington i 
Francuzkim  de B igny dnia 23 W rześnia na 
dni 20 zaw arł rozeym . C ały  S tam b u ł za­
trw ożył się z powodu tego doniesienia Sn łtan  
•zwołał Dy w an , leci. postanow ienie.iegu wzglę­
dem  postąpienia Ibrah im a nie by»o ie szcie  

przy o d e jśc iu  poczty w iadom e, ty- W !»y«



działach adrniralicyi i: ar ty lTeryi' zaszły od­
m iany r i bogaty O rm iański .Bankier Tinghir-- 
Ogluy, który w zbraniał się zaliczyć pieniędzy, 
został z 'rodzinę swoią z-Stam bułu  do A zyl 
w ygnany.,—  W Sn, unie zabroniony został 
znamy Dostrzegaafe Wschodni.: Z A rchi­
pelagu- dow iaduiam y się , źe codziennie' zwitek- 
szaią s ię  rozboie m orskie,, ii że Grecy i&h£q- 
przyiętego- rozeym u zabieraię się- do uderze­
nia- na wyspę- Scio-., Na- dowodzenie- lącTo- 
werrt woysiuemi w tey wyprawie prze-znaczo 
nym, hydź ma- Pułkow nik  Eabirier-

—-  D nia 1'4..

( p r z e z  O-d e s s ę . .  )i

W iemy iuź, dowodnie,, źe- Su ł ta r, nię-u- 
znał zawartego w N avarino przez- Ibrahim a 
B aszę 2 A dm irałam ' A ngielskim  i Francu- 
zk-im roz-eymu- i  p o słać  mm m iałU ozfeai do 
nebylenia go- i  dział,a-nrą -lal-ay przeciw  G re­
kom:, To- [jostanow lenie- zrzędziło- tu: znowu- 
trwogę „ i edhowiło- prźed 3 tygodhiatni; ?a -  
chadzącą- obawę- o> bezpieczeństwo osób: irn a-  
iątkow Chrzęściian . t

'  * J  ' : * -f' ' -
Z OHrssy: d:. l’& Pazdzienmker..

R ząd nasz rozkazał o z n a jm ić  .Sta*•/ V
nowi kupieckiem u: dla iegc u sp ok o isn ia , iź. 
bezpiecznie może- w jse ła e  sw o i o towary do 
S tam b u łu , To- go wodżi ze- doniesienia;
ztan .t d są zaspokaiaiące , i źe  Dy. w ar niema: 
siły do oparcia, s ię  uskuteczn ieniu  Londyń­
sk ie j umowy..

Z Zemiinit jjf, 22 P.crzdzicrnika--/''

Z- n iecierpliw ością oczekujem y dalszego1 
rozw inięcia s ię  Gfcecko-Tureckich spraw,. W 
ośc.eirney Serw i i gdzie- nie. wiele- znayduie- 
się  T urków  (którzy  ledtrak przedsigwziętem ; 
w roku zeszłym  przez-Sułtanai reform om ; nie- 
okazali się p izecm n em i): rów nie ia k  w p o ­

stni pannie- ieszcze- spokoyność.. Żaden śro­
dek Porty n ie - o k a - iu ie a b y  te prow incj i® 
wystawionó były n a  obc't- w targnlenie lub  
wewnętrzne zaburzen ie, X ią ię  Pdilósch (w- 
Serw ii) paTime- po d łu g  swoi- b zasad , i po-

■ '"f ’ .
stępę..e- podług wyrazir Serw iian , baraziey 
pu Tui-ecki: niż Ra«za Belgrad zkj , k tóry ,,
chociaż m ocno przyw iązany iest do systeniai- 
'ta- Sułtana-r postępuic iedhak łagodnie i z- 
ItrdzKoicią, Z przy w ile .ów , które- A kier- 
m ań ska umowa- z dftiai b Kdala 1826 Serw i- 
ianom. zapew n iła, i które w  f8 : m iesiącach 
m oc swoią w-ziąść m ia ły ,, m e  w id a i .eszcze 
ani śladu , i z tego- względu sądzą , źe- i u- 
m owa z; dnia 6 fiińcą 182? nie pizyydzie w  
zupełności do sku tku , V\' czasach ,, gdy w 
wielu m ie jscach  cli walono o ię , źe prć .-n ość  
w całey sw ey czystości przy wróconą' została,, 
takowe m ięszam e s ię , ścisło- w zięte-, Mfe bę­
dzie zdawec s ię  pewnie ani praw ne,- ani- po- 
l-jtycsne.. Niechaj- mówią- r.u ch cę , Dynan- 
wczasie władania Bonaparteg,e nic inaloprzy-- 
Jb ź y l s ię  do przyw rócenia tronów. Pbkóy ż 
Kossyią w r . 181? zadał pierwszy cios tronow* 
N apoleona5, chociażby n aw et pominąć chciano: 
korzystne propozycyie z s*r0ń} Fran cy? Porcie 
czyniono', dlk 'nakłonienia iey do zatrudnie­
nia- Austryii -w czasie dOletniey woyny prze­
ciw rew o lu c ji. Ówcześni postąpienie D y­
wanu: .nię- iest u-n as-zapom niane i m iało  j t  
zawsze u tkw ić w um yśle M onarchy naszegeu- 
T crażnteyszy s ta a  rzećzy w Serw ii daie- ie -  
dnak powód, do wielu- wieści , : i wielkie beż> 
pieczeństw o z iakim  Basza Belgradzki włai 
da , nakłoniło- zapew ne Serwiiffn do yrierze- 
nia, śm iószney wieści , że-ten  Basza w .'pe­
wnym  przypadku; odda- Belgrad pęd op iekę 
A ostry i .
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?  ‘ ,, 6 , 028 f  5 . O
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L  Stecśkonrśk] t Ż . A. d i

Śnią r. b , <ło J f r a  4477 . Ó zieirBika Głbwhff- 
go z a p a d ły , legat w Su m m ie  złp; 1,<JU0 te 

.. Starńentem niegdy' F . E lżb iety  t  H rabidw
w *M W ir  R ządzącym  Wo/n<?o,- N e p o d k -  Wodzickreh H rabiny Potolickiey w dniu  2 2

g t e g *  i-łciie-NeitfriMne'*»  M iasta  L eak ew a . .
i Jeep- O kręeu, K w ietnia 1822 Zokii w łasnoręcznie sp isan y ®

Podaje «fo wiadomości publictney , że S e *  »' podpisanym ' na rzecz D om u ogólnego s c b « K
yeat Rzgdzgcy U chw ały swy w dniu 23  W rze* jwe»i<r U bogich pod opieky T ow arzystw a i ł # *

—* Z  fsrakoWg.- —

W Y D Z IA Ł  S P 8 A W  W E W N ^ T S Z N Y C IJ  
ii P  O l .  1 €  1 1



Jbroczynnośći *o sta ł|cy ch ,-u czy tiio jiy , w m y śl 
A r i : 9 l 0  k oderu  C yw ilnego z  zastrzeżeniem

i i - -T ''“'i  ' "
f r a w  ttrzecich . —  Zatw ierdził,

W & £*k.pm ę dnia 2go L isto pada 1827 Jf.
S e n a to r  Prezyduięcy

% . Jan k o w sk i.
Konw icki :S, W ,

2  Wiednia d* 8 listopada,

INayiaśnieyszy jCeiarz Jm o ść  raczy}' p ięr- 
f t n e p iu  Kom m issa:rzowi C y rk u łu  jBrzeżań- 
•k ie g o , P iętrow i W ęgierskiem u , przez względ 
f ia  iegii d ługo letn ią i  gorliw g służbę udzielić  
jiay łaskaw iey  tytuł C. £ .  Radcy be,? opłaty 
taxy . ■=!- Pensyionow aocga ząś po óSłet/uey 
Zaszczytney służbie W ielickich ŹUP Buchalte­

r a ,  Józefa L e o  n a L .ow eęm uth., zaszczycić 
w ielk im  złotym  cyw ilno honorowym  m eda 

iftm. z  uszk iem  i  .wstjźkji..
Vj. J _ u  ■ nr

"Difstkzógacz tu teyw y tsa wiera «i**t?J>'ui|t- 
fiy w yciąg  s  listu  z T ryia^tu  pod .dniem 8  

L isto pad a  : ,
,£) zdarzeniach w JNayarin® W dniach 29  

f  21 Października odebraliśm y '.tu następuię- 
ce  dalsze .rzczegóły ,  za  których  rze te ln o ść , 
fu  bo pochodź} Otl wigry. £ód,nych iń ęźów , 
fttórzy sy obu rzeczonych dniach zn ajdo w ali 
« ię  jpr tvch wodach , iednak nie ręczem }') pó­
k i nienadey dzic z której' bgd;ź strony urzędów.® 

(dpnieaięnie-
Z  Z an  te dow iadujem y * ię ? źe  Kapitan, 

Sardyńskiogo kupifeęk.iego okrętu Bollo, który 
<3nią 2.0- pp pofudryu zn a jd o w ał zip na wy­
sokości N ayaripOj dnia 21 przed południem  
M in przybył i  w urzędzie zdrowia co pastę- 

pu ie  opow iedział: źe dma 20go Październ ika 
9 god.zjpje 2  Z południa b y ł ocznym  św iad­
k ie m ! *.kk proiepne okręty « przy mi erzop ych 
e sk ad er , rnaięc na czele  fr/y  adm iralsk ie p- 

ł ł r p j f  ? rozpuszczopeuii źag lapu  k u  Wasraripp

p ły n ę ły . A że ® iespodziew ał ^ ię ,  aoy  jn ia ly  
nięprzyiftcielski zapiy-sł, prżaio  «  n ieistltej 
■odległości p ły p f ł  a a  w etńi;; ale  gdy  ,w k r ó t s i  
polem  , o godzin ie 3 z południa ., z  adm irał- 
jskich .okrętów , a zw olna i  m n y ch ,  które tło 
p ortu  w e sz ły , zaczęto potężnie strzdtać &e 
stoięcey ;tam na ko j w isach T urecko-Lgipskioy  
fiotty , .oddalił się i  po m e i/k m ; .czasie pupły- 
®pł d o  Zaq,te. D odał jeszcze,, iź  w  drodze 
p i  do godziny  ,7 w w ieczór •słyszał .nieusiaię- 
©e z dział strze lan ie , które potem  do  godzi- 
aay 9 u sta ło , ale  o te u i  czasie znow u się  roz­

p o czę ło , które a a  do godziny 3  zran a .dm a
2 Igo  s ły sza ł.

.■KapilsJ? W illiam  fłew to jj kupieckiego 
A ngielskiego okrętu T o ty d a , który dm a 2go 

L istopada w ,wieczór tu' przybył a  dnia 21 
jpaźdż ęru ik a  z południa opuścił port N a iar i-  

n u , ndsidU i tttstg p u ijcę  w igdoniośp o tanie- 
jcz.nych zd arzen iach ; G dy  dm a 2 tg b  zrana 
znayĄo.wak isię o 'd w m  stule od 2tfa<varin&4 
wid„z a l w  Sem ecznym  porcie , skoro do n ie- 
g o  ząw inęł , d l i  z«pyją»i,a się A n gielsk iego  
A d m ira ła , czy li m oże d o  Odessy p ły ń p ć ,  
do,kęd] b s ł  z  T ry ję stu  przezn aczon y , w iele 

' w oiennych .okrętów pod bandeja jn i A ngielskę, 
•Ffanpuzkg i Rossyyskę { * ) .  Przybyw szy na 
A dm iralsk i .okręt za sta ł tara {Lapudapa B e g ,  
T ah ir  B a sz ę , który po u stan iu , ja r iey  ch w ili 
o gn ia , u k ład a ł się z A dm irałem  A n gie lsk im i 
f.0 do i 2  £)t.tpuj(a.Óskich okrętów  paliły  się 
teszcze. Od ofli-.era A ngielskiego adm iralsk ie­
go  okrętu, który m u rsd z i} , aby 'w strzym ał sw o- 

ię podróż do Odessy i tym czasow e do Zant® 
zaw iu ę l, dow iedział s i ę , źe  potyczka która 
dm a 'pópizedzajgcego od g o d i i t y  3  do' 7 z .p o ­
łu d n ia  w poreis łłiv a r in o  z a sz ła , na adm i-

( * )  P udlu !* tego p ierw sze  duwesienie
2  Z a n t i ,  \akohy eskadra, R/sssyytka nie ncile* 
ż a lu  i j j  tey  w a lk i ,  zdm e się n iepraw dzie*



*a lsk im  A ngielskim  okręcie zabitych zńStało obrony a zaczęli do wchodzących okręfftw 
5(J ludzi i sam  w id z ia ł , iż  okręt te n  łbył, s trz e la ć , *  czego przyszło do walki , -którey 
rów n ie iak F ran cu zk i adm iralsk i znacznie widzj w ypadek. —-  G dy .podczas baw ienia 
uszkodzony ; Kocs.yySka zaś eskadra naym niey K apitana i.Newton na adm iralsk im  ‘okręcie  
u  ierptała . Z  T ureckich  w oiennych okrę- A ngielsk im  zaczęła się  burza w zn o sie , po* 
thw w yleciało  n a  pow ietrze 25 do 30. O w ió d ł -zatem na swóy okręt i zaraz do Zan- 
p .w o d z ie  do tego nieprzyjacielskiego kroku te o d p ły n ę !, zkęd po  dwudniowem  zabaw ia- 
o z n a jm ił  mu officer A ngielski w krótkości c o  niu , w którym  czasie n ic  dalęy  s ię  n ie  'do* 
n astęp u ie : G d y  ib rąh im  Ba-sza, m im o za- w iedział,, tu  s ię  udał.
w  irtey w. dniu 25 W rześnia urnow y, na .po-  ,
-czątku bieżącego m iesiąca z w iększą częścią
<swey flotty opuścił Ń avarino dla udania się  T E A T R  jN A  S O D  O W J .
•do B a t r a s p r z e t o  po pow rocie T ureck ich  -o-
Strętów do Na,vari«o , postanow ili A dm irało- D z iś  w N iedzie lę , to ie st  dnia 18 h. m . daną 
(Wie sp rz jm ierzon ych  eskader zaw inąć d o  te- będzie  W ielka T-raiedya w 5 aktach z d z ie ł 
,go portu., tuż dis schron-enia, się przed  b u - S zy lłe ra  przetłóm aczona- in try ga  'i Afftoid,, 
* 3?  n a  otw arłem  .morzu., iu ź  dla d o k ład n ie j-  w  którey -sztuce JP a n  M iikow ski A rtysta O ra­
s z ega uw aż nia iflo.1t O ttom ańskich  łu b  d la m atyczny teatru W arszawski ego , b ęd ż iean ia l 
ła in tz e n ia  ich d o  powrót n <do A jexan dry i i .zaszczyt po ja z  pierw szy -w roM Majom polg- 
S ta m b u łu . T y  ® czasem  T u rcy  .wzięli aię do icic się  w zględm n Szan ow n ej FuW icznaści.

~ D  O  f i  I  E  S  I E  N I A .
T isw z  T rybun atu  fw szey In sta n c ji W olnego M iasta "Krakowa a lego  O k ręgu  , p o d a ie d a  

publicznej" w iadom ość ,  j i  O om y na K aźm ierzu  przy K rakow ie w .G m in ie  VI. m ieysk iey  pa- 
srafii B .U ego C ia ła  pod L , 24 i 25 sto jjce  w raz z  przy ległym  ogrodem  frukiow ym  od wacho* 
udu t  ulicę głów ną W ielickę, n a  południu z  D om em  i  ogrodem  P . F ran ciszka Jab ło ń sk ieg o , 
n a  jsaohód z ogrodom  O r. K arol . O końskiego, na północ zaś .z D om em  i ogrodem  G rodzon; 
Józefa, Z vi rzvny pran iespee ,5 n iegdy do .Swkoeescśów-f zyiiaon? i  Jy g n esz k iS ik o rsk icb  d łu ­
żników  n a le ż ą c e , d ż  -ś jn zez F .  A gneszkę Kozłow ską wdowę O , M . K . .posiadane z  g-tintK 
•d arow an e b ez  piętra Wraz z  w szelkiem i zabudow aniam i,  przez publiczny iicy tacy ij sp rze­
d a n e  z o s ta n ę , a  to zia sa ty sf kcyią Sum m y 1000 Z.łp, w dobrey.-srebrney m onecie z pro­
cen tam i i  kosztam i , Sukcessoroin nięgdy W alentego a K atarzyny Janow skich  m ałżo n k ó w , 
W yrokam i tak za byłego  rzędu C es. A ustryiackiego ,, m ian o w ic ie : M agistratu  KaŹnaierskie- 
go dd. 29 Sierpnia 1800 r. w X iędze 1037 na karcie 22 pod L , 373 1 T ry b u n ału  A ppelła- 

. cyynego dd. 24 Lutego 1801 r. w X igdze 1037 na karcie 127 ped L . 483 aktów  M agistra- 
tpaln ych  K aźm ieisk ich  ,  n a-D om -ch  w Krakow ie na K a in d erzu  przy u licy  W ie lick ie j, p o $  
Ł . 24 i '25 sy tuow anych bypotecznie Zabezpieczonych , lako też w yrokam i W . M„ K rakow ą 
to ie s t  T rybu n ału  I. In stan c ji dnia 31 Sierpnia 1824 ,r. Sędu Appellacyyneg© d. 4  Maja 1825 
ł .  zaocznie i 19 P £dz; r. t .  oczn ie zapadłen ai, powyższym  w yrokom  K lauzulę rxeku cyyn ą 
d od aiącem i, zasądzone)'*; zaięęie tych  D om ów  w d n iu  l  i 2  M aja r. b,. przez Kom ornika 
Balom pósk iego  d o p e łn io n e , w w ykazie faypptećznym tych nieruchom ości d n ia  10 M aja  1827 
roku  N ro 155 w treści um ieszczone iostaio. Sprzed aż popiera P. M ichał Strożecki Adwo­
kat pełnom ocnik Sufccessorów Janow skich  w ierzycieli. W arunki l ic y ta c ji i cen a szacun k0*  
wa n  ro lam i T ry b u n ału  1. łn staucy i z d n ia  2 C zerw ca r. b . i 22 W rześnia t .  b , zapadłe* 
mi zatw ierdzone, są n,-:słępuiące;

C ena s^ au ń k o w a zaiętych nieruchom ości w e d łu g  sp o rz ąd zo n e j, dełaxacy  i u stan ę w io' 
na ie st w Su m m ie 4000 Z łp .

12) Chcący licytow ać złoży 1/10 część sum m v szacunkoWey w ilo ści 400  Z łp , ,  ktbyę -w 
razie  n iedotrzym ania warunków utraci i now a łicytacyia na iego k o s t , a  nigdy na zysk  
przedsięw iętę będzie.

3 )  Z araz po i cytócyi nabyw ca sa p łsc i podatki za leg łe  potrpcaig śe  z  sum m y tzacuny 
kow ey. • ,

4 )  Wbderk ,ffy g d v b y  s ię  okazały  pozostanę przy realności o  ile  w K lassyfikecyi u ip je* 
szcznne zo stan ę , z opłaceniem  procentu po ói‘ 100 od dnia zalicytow ania.

5 )  N abyw sa w dni 14 po przysądzeniu  złoży połow ę szacunku po .odtręcenite yadiijłO  <ife 
, D epozytu Sądow ego.



I j  C o m »  w yw łaszczenia1 na ręce popiartfięcegtr sprzedać P. M ichała StaCokeckiegO' ® t o *  
k-ua , przedewszysrttim  nafyshm ńast po-w ręczeniu w ycofa* takow e z a s jd z a ifc e g o  nubyw e* 
w ypłaci.

7 ) R esztuięeę zaś fcwotę szacun kow y nabywca w edług. wyroku Klcssyltkacyy tiego' rpźytej>- 
czn ie um ieszczon ym  wiełzYcielorn w ypłaci z prowizyijl po %1L0Q a<f- dnia- nabycia..

D<c takow ey li cy tacy i- wyznacza się trzy t-rm ina : ,
Pierwszy dnia 19 Stycznia' }
D rugi dn ia1.1>9 l  utego ). tłoku 1828
T rzeri. dnia 20 M arca ).

N a p i-rw sry m  jednak  term in ie może- o a stę d c : przy s fd z e n i*1. aft ODWCże-, skore stśtrrntt‘ 
szacunkow a 4900 Z łoi zaofiatc w ii« ł zostanie..

W zyw «ię się z>razein wszyscy W ierzyciele hypoteczni i- jakiekolw iek prawo rkęizB ./ję  
maiftcy , aby na pierw szym ' term inie jiey tacy * pod prekinzyę z łoży li na Ludyotićy, rryJEui*' 
n a j i ,  wykaz swych prerensyy' z ustanow ieniem ; Adwofct ta i ,

W Kraków c rftłTa 15 f-fetoptada 1*827' r. 1 Kułrtizicoiifsk! ,, Pisarz T ryb .
P ó d p san y  N otarvu*z W. M . Krakow a z O kręgiem  irwiadom«a Pubiioznofc-;- iż reszta1 

ruch om ości po Ś. p.. Jan ie  AToizyn* Szydłow ski jo  do1 sprzedaży przeznaczonych nJwdh wicie ;• 
kosztow ności r  sre b ra , i zegary ,■ tudzież? 'dwa p ierśc ien ie ; iech-n w ielki Brylantowy drugi, 
m ały  a n t 'R , po Ir. p .  Jbzefie  Ka! osnutym* Kozłow skim  pozostałe-, Zip.. 9 O1 d<r Inw entarza* 
oszacow ane T pi zez uchw ałę Rady Ć am iliy n ey , w opiece nieletn iego Jd/.ęta RozłowsKiogo. d m »  
9  L u tego  r. b.. zaszłey , do Ż łp . 500  z n iż o n e k tó r e  kaYdodziennie w godzi.1 rannych.- tś podpitfa- 
a e g o  przed licv tsc \ ię w iTz-iec m ożno ; w dniu 26 ‘Listopadb i-następn ych 'r. to w Obmu Saydło- 
w skicl. przv ulicy F lbryańskiey K ro 5 0 4 ,  za goiow ę srebrnę L au ran t m onetę, sprzedane będę.- 

W Krakow ie dnia114 L istopada 1827 r L eo  R.iwi z p.\Zt nnko\itik-..
Podpisan ' Not rvusv , będęo- Rfesbr ptesu T ry b u n ału  ■ T- frfst im \ i  VV. VI. Krokowy z O " 

kjręgiem  do Nr: 4 -31 wv(laYiyin , dnia' 16> L istopada1 1827 r;. jo b ie J n rę<;yortynięido sprZedkŻy 
ruchoi,:OŚći po m egdy U rszu li z1 Dnbińskicto B y strio n o w sk jey  pozostało cbiv fnwentairzeftj oto* 
i f t j  ch- delegow ąnym . W skutek takow ego1 poleceni i ma honor zaw iinum  (i 3/ri no wnn Pt»—- 
W.rcznośc , iź; w dniu 22 r. to o gpodzmie Ojet ranney;,, pozostało »z*rjv  ,, iako ra: su k n ie v 
m e b le , ibrt p a n o , p o rce lan a , s z k ło ,  m iedź zw ierciadła ,. zeg ary ,. srebra ,, kosztowności v fr 
t. p: w D om u podi N rem  483 przy  uł cy S: Jan a z,:, gotow y srebrny. C ou r«n t m onetę wię*' 
eey. daiace i,u  p riez  pubhuznę licytacy .ię.spi».»d«w ao* będę. N<a który tŁ> dzień i gpd/iĄ g clipć 
kupnr. m aiicv< h zeprasza.. ✓ ,

W Krakow ie dnia 1*6 L istopada fS 2 T  r-  t fgriacv Okz*rr, 2vtr1
W  dniu. 20  L istopada, r. b.. 1827 o godzin ie Stcy rto n ey  , w Krakow ie ze- Nowę b r , . . . f  

na targu  publicznym  , w drodze- ex«k u cy i Sędow ey ,, udo- Izie się- publiczna liqyts«cyia w is  
*u  iucrnańskiegn l.u łogo1 ■* wsz-elkientt <»kw izytam i1, ziaś- pdźruey o ^ o d z in ir  10 w GmacliU' 
Sukiennicach- s-orzed . wane b ę d f su k n ie  m ęzkie. Cu^ć. zuc) t;r licy tow ać mai^cych- BodnirLpy 
»a- czas 1 orn aom ne naieysoe znpresza,

W Kr iKowit dma lb  L istopala  1827 r;. T eoaor {$ r ;> rslć i,. Kom: Sad*.
W DbBrach A'lexandrowice tiin id ie  IV B ilice we Dwórzą w drodze1 Exeicucvi'Sjidbwe^ 

•dbęd.i.t1' s ię '  Ifcrtacyie dnia1 20 Listopada r. b . 01 godzą me 1 0 'rano,, a o 3 po południii1 i '^ n i1 
Bastępnych:: m ebli różnych, p o r c c l ja n y k o n iiu ir , soków bi^Uzuy stołowey v zboźTa w rńo- 
F ,e 1 *w ruie,- drzewa w sijfgacb , j a ł o w a i l t a h » 4 morgów 10,. z n « t  z i gol.w g aapiat?' 1* 
znoneoie srebm ey G o u r a n to ra z  propinacyta z- k'ar«ztu w tych: Oi>brach do wyszynku n«le* 
Ji»cvcłi na lat 3 w dzierżawę puszczona będ»ie,. kto,-ych ob ięoa1 sobie iyozęcy , w petrzi**- 
bne- Vadłmi zł pi 300 zaopatrzyć się raczę , gdz»t warunki potrzebne zaraz g rz j lio^tecyi bd*' 
(rzytJne- &o«tanpi

W K nikow ie-dnia 10 L istopada 1827r r; S lorcziM ski',. Ront:1 ,fiędi.
G dy JiCytticyia *^e w*. Błńszycach po ilwa razy cgłśstan .i dla brabu licytnatów lo^kue 

tku nie doszła , przeto podpisany po raz Lzeci pud '’ e dt> powszechne) wmd.,mości ,t be cto«*‘ 
30 b. rp. i r. o godzinie 9tey n i w alo, a-o 1 ftey u a u rg u 1 końskim w Krakowie jprz'*dau* 
będę 4  trńw-j i 5 sani , a zaś po południu O1 3- w tymże dnm1 i następnych1,, w wsi BiA,:*'v'/‘ 
oaon odbęd i- się litfytacyia zboża \y inupie,^^ iaka to . żvta , pszenicy , i t. » .  ttnłzie'. atoło^* 
hiiitlt,, jtombd i* t, d. —  vV tku&owu* di*t* Listopada ldk7 r.

J a  z^/U ni i  K o u l  %<1


